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Najważniejsze wiadomości,pouane w dzisiejszym 
numerze „N Reformy".

Zajścia hiszpańsko-francuskie w Casablanca. — De- 
monstracye w akademii sorbouskiej. —  Emir Af- 
gan.surnu wobec menu antiangieiskiego. —  Zabu
rzenia w Chinach. —  Ewentualny strajk piekarski 
odłożony do poniedziałku. —  Kradzieże na kolei 

Mikołajewskiej.

2 std y  m. K r a t a .
Kranów, 15 maja 1608. 

Wczoraiszt posiedzenie było zrazu tajnem 
i dotyczyło k.lku spraw. Następnie prezydent 
dr I j e o otworzył posiedzenie jawne, na którem 
zawiadomił, że wysłaniem depeszy powitał no
wo mianowanego namiestnika dra B urzyńskie
go. Od wdowy po namiestniku, której prezy 
dent wysłał depesze kondolencyjną, nadeszła 
następująca odpowiedź:

„Na ręce JWielm. Pana Prezydenta, składam 
świetnej reprezentacji m. Krakowa, tego mia
sta wśród którego ś. p. mąż mój wychował 
się i wzrósł i dla którego w szeregach tej re- 
prezentaeyi Janem mu było pracować, za wy
rażone mi uczucie żalu i bólu, serdeczne i go
rące podziękowanie

Andrzejowa Potocka11. 
Następnie zaznaczył prezydent, że w ubie

głym tygodniu deputacya miasta Krakowa ba
wiła w Wiedniu pod przewodnictwem mówcy, 
aby poprzeć cały szereg spraw. W  pierwszym 
rzęuzie deputacya urgowała s p r a w ę  k a n a 
ł ó w .  Jest nacL eja, ze pójdzie ona teraz le
piej. W e środę bawiła w Krakowie ekspertyza 
z Wiednia, której opinia z pewnością będzie 
korzystną dla budowy kanału, do Krakowa się
gającego. Niebezpieczeństw o, aby budowano tyl
ko linię W iedeń— fJogumin, a linia Bogumin — 
Kraków- znalazła się na szarym końcu, uważać 
należy za wykluczone DepuTiPya zajmowała 
się dalej sprawą b u d o w y  n o w e g o  d w o r 
c a  w K r a k o w i e .  Jest już to pewnem, że 
projekt nowego dworca nie będzie wygotowany 
bez udziału Rady naszego miasta Sprawę bu
dowy g m a c h u  s z k o ł y  p r z e m y s ł o w e j  — 
również podniosła deputacya, a prezydent nie 
pominie dzisiejszego pobytu namiestnika w Kra
kowie, aby mu tę sprawę jak najusilniej pole
cić. Prezydent podniósł następnie, że miastu 
grozi s t r a j k  p i e k a r z y .  Prezyayum dąży do 
ugodowego załatwienia sporu między majstrami 
u czeladnikami, jak to jest jego obowiązkiem. 
Czy rokowania odniosą skutek, tego przewi 
fc ie ć  me można, magistrat w każdym razie 
spełni, co do niego należy. Tak np. co do 
c h ł e b a  poczynione będą takie kroki, że jego 
braku nnasto me odczuje. Trudniejsza jest 
rzecz z b i a ł e m  p i e c z y w e m ,  ale i tu go
spodynie nasze mają poddustatkiem środków, 
aby lomow.’ swemu dostarczyć odpowiedniej 
ilości bulek.

R. m. B u j w i d  podnosi konieczność dostar
czanie iakitgoś posiłku (skromnego podwie
czorku; dzieciom, ćwiczącym się fizycznie w 
parku dra Jordana. Rzeczy tej na razie nie 
można załatwić, należałoby jednak przedsię
wziąć jakieś obliczenia i o to prosi mówca pre
zydenta miasta 

Prezydent L e o  pounosi, że otoło 2000 dzie
ci bawi codziennie w parka i gdyby na każde 
przeznaczyć tylko po 10 hal., wj niosłoby to 
200 kor. dziennie. W  każdym razie magistrat 
zajmie się tą sprawą.

Porządek dzienny.
Z  porządkn dziennego uchwalono wnieść p e 

t y c j ę  do  S e j m u  o przedłużenie na r. 1910 
pobieranej przez gminę o p ł a t y  g m i n n e j  po 
3 kor. od hektolitra p i w a  wprowadzanego do 
miasta i w mieście wyrabianego 

R. m. K o y  imieniem sekcyj prawniczej i skar
bowej przedłożył wniosek o udzielenie 6315 ko
ron Jako z a p o m o g ę  d r o ż y ź n i a n ą  dia 
dyetaryuszów magistratu, robotników ogrodo
wych i funkcYouarj uszów zakładu czyszczenia 
miasta. Druga część wniosku żąda przyznania 
kredytu 4000 kor. na zapomogi droży smiane dla 
pachołków i woźnych miejskich, oraz dla funk- 
cyonaryuszów etatowych miejskiei straży po
żarnej.

Ii. m. B a n d r o w S k i domaga się, aby za
pomoga Legoroczna by ła przynajmniej równą 
tej, jaka była w roau uDiegłym. Rów nież żąda 
mówca innego rozdziału zapomóg. Dla dyeta- 
ryuszów', którzy służą ponad lat 10, należałoby 
wypłacić 100 koron zapomogi, tym zaś, którzy 
służą ponad 6 lat, 70 koron. Efekt żądania 
mówcy wyniesie 900 koron więcej, niż to pro
ponuje rełcrent

K  ra. N o w a k  Stanisław podnosi, że przy 
ostatniej regulacji płac urzędników magistratu 
pominięto dyetaryuszów', pominięto nawet tych, 
którzy zastępują urzędników. Dlatego mówca 
popiera wniosek dra Bandrowskiego.

R. m. G e r 11 e r wzywa prezydyum, aby przed
łożyło jak najprędzej projekt unormowania płac 
dyetaryuszów magistratu 

Uchwalono wnioski referenta z poprawką dra 
Bandrow skiego. Przyjęto również rezolucyę dra 
Gertlora

W  dalszym ciągu pusiedzenia uchwalono za 
czynności, połączone z nadzorem stowarzyszeń 
przemysłowych i kas chorvch, spełniane w go- 
dz.aach pozabiarowych, przyznać komisarzom, 
względnie ich zastępcom dyety, licząc po 6 K 
za każde posiedzenie lub zgromadzenie, ewen 
totalnie za odbyta lustrację kasy. Takie same

dyety mają pobierać urzędnicy wydziału obra
chunkowego, o ile przenrowadzą w godzinach 
pozabiurowycb lustracje kas chorych lub sto
warzyszeń.

Przyjęto do wiadomości sprawozdanie prof. 
dra Stanisława K r z y ż a n o w s k i e g o ,  dyre
ktora arcluwum aktów dawnych miasta Rrako- 
wa za lata 1903/4, 1905, 1906 i 1907. Do ko
misji archiwalnej powołano z poza Rady: dra 
Fryderyka P a p e e g o ,  dyrektora biblioteki Ja
giellońskiej, dra Józefa K o r z e n i o w s k i e g o ,  
Kustosza biblioteki Jagiell i dra Stanisława 
K u t r z e b ę ,  profesora uniwersytetu Jagielloń
skiego.

Za wywóz nieczystości kloacziaych z domów, 
nie opłacających podatku gminnego, podniesio
no opłatę z 3 na 5 koron.

Celem regulacji ulicy Garncarskiej uchwalo
no sprzedać odpowiednie parcele p. Julii Me- 
hofferowej i  pp. Mikołajowi i Emie Mazauow- 
skim.

Uchwalono dalej rozszerzyć 3-klasowe szkoły 
wydziałowe żeńskie im. Zbigniewa Oleśnickiego 
i im. Konarskiego na 5-klasowe; na Kaźmierzu 
uchwalono zorganizować nową 4-klasową szko
łę Będzie to dwudziesta siódma szkoła w Kra
kowie.

Na posiedzenia tajnem załatwiono szereg 
spraw osobistych.

(iiiEie W H
( Tel. „N. Reformy*).

CasablanCŁ. Ag. Harasa donosi: M i ę d z y  
h i s z p a ń s k i m i  s t r z e l c a m i  a f r a n c u 
s k i m i  ż u a w a m i  p r z y s z ł o  do p o w a 
ż n e g o  z a j ś c i a .  — Hiszpanie strzelali do 
żuawów, którzy odpowiedzieli ogniem. Po stro
nie Hiszpanów zabito jednego człowieka, a je 
dnego zraniono. Po stronie Francuzów zrauiono 
dwóch.

Z  powodu tego wypadku p u ł k  o w n i  k D es- 
m o u s t i e  • s o b j ą ł  w ł a d z ę  p o l i c y j n ą  
n a d s u e f ą z a s t r z o ż o u ą H i s z p a n o n

Madryt. Nota ministerstwa spraw z.-..granicz
nych donosi:' Hiszpański poseł w Tangerze te
legrafuje, że w Casablance m'ędzy hiszpańskimi 
strzelcami a francuskimi żuawami, którzy peł- 
m.i służbę koło bram miasta, przyszło do star
cia. —  Z  o b u  s t r o n  p a d ł o  k i l k a  s t r z a 
ł ó w .  J e d e n  c z ł o w i e k  z a b i t y ,  a t r z ę c h  
r a n n y c h .  Minister spraw zagranicznych zażą
dał szczegółów o zajściu.

Rapart generała dMlziade.
Paryż. Telegram generała d’Amado donosi: 

Dnia 12 b. m. przyszło do sprzeczki między 
hiszpańskimi tubylczymi żołnierzami Riff, któ
rzy byli uzbrojeni w karabiny, a nieuzbrojo
nym algierskim strzelcem; w sprzeczce Algier
czyk został pobity. Przywołany komendant sta
cjonowanego w pobliżn oddziała żuawów przy
szedł bez broni i chciał pośredniczyć. Wówczas 
ż o ł n i e r z e  h i s z p a ń s c y  usunęli się poza 
mury miasta i z z a s a d z k i  d a l i  s t r z a ł y ,  
przez co dwóch żołnierzy zostało zranionych 
Przybyły kapral i czterej żuawi znaleźli się w 
ogniu żołnierzy Riff. Kapral i dwóch żuawów 
dało strzały, od których zginął jeden człowiek.

rf SLEGHAMY
z dnia 15 maja.

Berlin „Nord. Allg. Z t g “ donosi, że austro- 
węgierski ambasador w Berlinie S z e g e n y i -  
M a r i c h wystosował do prezydenta parlamen
tu niemieckiego hr. S t o l l b e r g a  pismo, w któ
rem z polecenia cesarza dziękuie za manifesta
c ję  parlamentu z okazyi hołdu złożonego mo
narsze przez książąt niemieckich.

WyFtawa w Pradze.
Praga Namiestnik Coudenhove i jego mał

żonka wydali śniadanie ua cześć arcyksiążąt 
Franciszka Ferdynanda I Karola Franciszka 
Józefa oraz lcsieżnej Zofii Hohenberg. W  śnia
daniu wzięli także udział: kardynał Skrbensky, 
ks. Ferdynand Lobkowiez, ks. Karol Schwar- 
zenberg, ministrowie: Fiedler, Gessman, Pra- 
schek i Prade, były minister Forzt i Komendant 
korpusu generał Cibnlka.

Kossuth v  Wiedniu.
Budapeszt. Węg. b. koresp. donosi z W ie

dnia. Minister K o s s u t h  został wczora. przy
jęty przez cesarza na audyencyi, poczern złożył 
wizytę ministrowi spraw zagranicznych bar. 
A  e r  en  t h a l  o w i i ministrowi woiny S c h ó n -  
a i c h o w i, o g. 6 po południu odjechał z po
wrotem no Buaapeszlu.

Sejm węgierski.
Budaoe8zt. Sejm ukończył generalną dysku

s ję  budżetową i w dyskusyi szczegółowej uchwa
lił kilka pozycyi.

Deraonsiracye w akademii sorboń- 
skiej.

Paryż. W czoraj po południu w’ akademii sor- 
bońskiei przyszło do potu /nych demonstracyj 
przeciw i za profesorem Andle.-em, przyczem na- 
cyonalistyczni studenci po bójce z socynHsty- 
cznymi zostali z auli wyparci. Na ulicach po
wstała dalsza bójKa. P o lic ja  wkroczywszy, are
sztowała kilku demonstrantów Kilku studentów 
odniosło lekkie rany.

Z pogranicza Atganlstann.
Londyn. B  Reutera donosi z Kabul, że emir

Afganistanu zabronił wygłaszania mów podbu- 
rzającyjcih przeciw Anglii, pod grozą ucięcia 
języka w nnym ; każdy zas poddany emira, któ
ryby połączył się z powstańcami, SKazauy bę
dzie na ucięcie nóg. Również zabronił emir 
sprzedaży broni i amtinicyi powstańcom.

Zaburzenia w Chinach.
Szargaj. Niem Towc kablowe donusi: Po

wstańcy w prow incji Jtinan maszerują na pół
noc. W s z y s t k i e  p o ł ą c z e n i a  p r z e r w a 
n e  Powstańcy otrzymali od przywódców ścisły 
rozkaz, ażeby a n i  w ł o s  z g ł o w y  c u d z o 
z i e m c o m  n i e  s p a d ł ,  ale zagraniczni podda
ni, którzy rządowi pomagają, mają być uważa
ni jako jeńcy wojenni.

Krobiha.
D  Z I  Ś 3

Kraków, piątek 15 maja 
K a l e n d a r z y k  k o ś c i e l n y ;  Zofii, Jana Chrzc., 

Salle w. - -
K a l e n d a r z y k  a s t r o n o m i c z n y :  Wschód 

słońca o godz. 3 m, 57, zachód o godz. 7 min. 151 
długość dnia godzin 15 min. 18.

T e a t r  m i e j s k i  w K r a k o w i e :  „Oar Sa- 
mo*wanicc“ .

T e a t r  r o z m a i t o ś c i  w parka Krakowskim: 
przedstawienie o godz. 8  wieczorem.

T e a t r  l a d u w y .  „Dc.my i huzary" o 7 w
D o r o c z n e  p o s i e d z e n i e  Akademii Umieję

tności.
T e a t r  K i n e t o n .  Przedstawienie kinemato

graficzne o godz. 5, 6 */* i 8 1/* wieczorem.

. T e a t r  m i e j s k i  w e  L w o w i e :  „Woźnica
Henschel11. .

Burze z ulewnym deszczem zerwała się wczo
raj kolo godziny 9  wieczorem nad miastem. Sil
nym błyskawicom towarzyszyły od czasu do czasu 
grzmoty, a deszcz chwilami zmioniał si? w ulowę. 
Koło, godziny 11  przed północą burza ucichła i 
niebo wypogodziło '  —

Rfcstauracya Wawelu. Wczoraj po noładnin. od
byli posiedzenie członkowie komitetu dla restaura
c ji  Wawelu, mieszkający w Krakowie. W  oora-| 
dach wziął udział marszałek krajowy Stanisław hr. 
Badeni, bawiący chwilowo w Krakowie, dalej pp : 
architekt Pakies, architekt Hendei, rzeźbiarz W a
cław Szymanowski i konserwator Toinkowicz. Na 
posiedzeniu rozpatrzono plany wszystkich robót i 
omówiono sprawy, które mają być przedstawione 
pełnemu komitetowi.

Z uniwersytetu. Dnia 20 b. m. O d b ę d z ie  się 
w Wszechnicy Jagiellońskiej uroczystość ku uczcze
niu 30-tolotniej działalńości profesorskiej dr Mau
rycego Straszewskiego. Koło filozoficzne U. U. J. 
zredagowało księgę adresową, w której mogą za
mieszczać swoje nazwiska obecni, jakoteż byli u- 
czniowie Jubilata. Zgłoszenia w kole flloz. U. U. J., 
ul św. Anny 1. 12, od 10— 1 rano.

Konkurs na polichromią kościoła w Szczucinie, 
został rozstrzygnięty dnia 14 b. m. Jury złożone 
było z ks. prałata Leśniaka, prof. Axentowicza, prof. 
Euszczyca, konserwatora jKopery i p. Bogusza bio
rącego udział w jury z ramienia komitetu para
fialnego, oraz dra Zubrzyckiego jako architekty 
kierującego budową. Z dziesięciu nadesłanych pro
jektów, jary- wyróżniło trzy, na pierwszem miejbcu 
projekt przedstawiony w czterech odmianach, a opa
trzony godłem ..Opatrzność11. Autorem tych pro
jektów okazał się po otwarciu koperty p. Karol 
Frycz. Na drngiom miejsca postawiono projekt z 
godłem „L ilia“ , autor p. Karol Maszkowski, na 
trzeciem miejscu projekt podpisany, Jan Bukow
ski. Projekty- wystawiono do 1 czerwca w Muzeum 
narodowem. :

Na kolbnie wakacyjne. Wielkie przygotowania 
robi komitet, urządzający w niedzielę dnia 17 bm. 
festyn w parku Jordana na rzecz tegorocznej ko
lonii wakacyjnej dia młodzieży szkół gimnazjal
nych i realnych z Krakowa i Podgórza. W  komi
tecie pracuje gorliwie 60 pań i 40 panów, kombi- 
binając różne niespodzianki, przygotowując nieby
wałe dotąd punkta programu Komitotowi idzie o 
to, aby urządzić festyn nad festyny, któryby zgro
madził cało miasto i przyniósł jak największy do
chód na rzecz cierpiącej młodzieży.

Ogólny program łesty-nu obejm uj roztopiony 
dzió plakat, pomj-ślany w oryginalnej formie świa
dectwa szkolnego. Afisz wszakże nie może zawie
rać wszystkich szczegółów, będących prawdziwą a- 
trakcyą festynu. Do nich należy n. p. „Match ten- 
nisowy" młodzieży szkół średnich Krakowa i Pod
górza o cenną nagrodę; zawody rozpoczną Bię już 
dzisiaj i trwać będą przez sohotę, a w niedziel
nym popisie wezmą udział tylko zwycięzcy i staną 
przed publicznością o godzinie 5 po połudr..e.' —  
Bardzo zarmujące będą także zawody w grze pił
ką nożną, wyzns.rzono na godzinę 6  wieczorem, 
oraz „rej kolarzy" ped wodzą profesorów Jawor
skiego i W acka.

W  program festynu wchodzi także „żywa Dte- 
rya“ . wą posażona licznymi okazami Cennego dro
biu, nie tylko kur. kaczek, gęsi, ale nadto bażan
tów i indyków. Okoliczno dwory odpowiedziały na 
prośoę komitetu nader życzliwem popaieiem i przy
słały liczne okazy żywych fantów, pragnąc przy
czynić się do powodzenia festynu na cel tak pięk
ny i szlachetny. Należy im się za to wdzięczność; 
niezawodnie na tę samą wdzięczność zasłużą nasi 
kupcy, nie szczędząc ze swej strony przedmiotów 
ua loteryo fantową, mającą na celu przyniesienie 
pomocy ubogiej młodzieży, wyczerpanej całoroczną 
żmudną pracą. Fanty przyjmuje prof. dr Karol Da
widowski (ulica Kolejowa 1 7 , I piętro). Żywe ian- 
ty nadsyłać można pod adresem p. Witolda Tniew- 
skiego (ulica Batorego 1, 2 2 ).

Festyn ludowy urządzony staraniem „Polskiego 
Związku zawodowego chrześcijańskich roootników" 
w Krakowie i komitetu złożonego z grona osób z 
puśród inteligencyi, odbędzie się w drugi dzień Zie
lonych świąt w parku dra Jordana. Program fe
stynu będzie bardzo u-ozmaicony. Bliższe szczegó
ły doniosą afisze.

2 teatru ludowego. Z okazyi przyjazdu w dniu 
dzisiejszym do Krakowa wycieczki uczenie lwow
skich gimnazyów żeńskich prywatnych, odbędzie 
się dziś w teatrze ludowym przedstawienie kome- 
dyi Iredry „Damy i huzary". Początek o 7 wiecz. 
Oeny do połowy zniżone*

Tow, miłośników cytry urządza w sobotę 16 
b. m zabawę towarzyską w swym loKalu przy ul. 
Floryańskiej 1. 32. Początek o godz. 8  wieczorem. 
Wstęp dla członków 60 hal., dla nieczłonków 
1 kor. 1 ■

W eczór kabaretowy W Eieuteryi odbędzie się 
w niedzielę 17 b. m. o godz. pół do 8 -m ej Pro
gram wypełnią skrzypce, fortepian, śpiew solowy 
(baryton), deklamacya, monologi, kuplety i zabawa 
towarzyska. Wstęp dia wszystkich 50 hal. Podczas 
wykonywania poszczególnych punktów programu 
w części muzycznej, drzw! de sali będą zam 
knięte.

Wycieczkę do Skały Kmity urządza w nie
dzielę dnia 17 b. m. Związek urzędników kolei 
pańsiw. w porozumieniu: z Resursą urzędniczą 
Punkt zborny —  dworzec kolei w Krakowie o g. 
I 1/*, odjazd o g. 2 po południu. —  Wstęp wolny. 
W  razie niepogody wycieczka nie odbędzie się.

Koło zawodowe masarzy pomkiego - związku 
zawód, chrzęść, robotników w Krakowie urządza 
w niedzielę 17 b. m. majówkę w Snawinie w lasku 
Falbówkl. Wyjazd z Krakowa o gouz 1 m. 15 po 
pof„ przyjazd do Skawiny o godz. 2, odjazd o godz.
8  m. 20 wieczorem, powrót- do Krakowa o godz
9 m. 15 wieczorem.

Ćwiczenia uczniów szkół średnich w pożar* 
niclwie. W  swoim czasie kraj. Związek straży po
żarnych podjął myśl, oby młodzież szkół średnich 
mogła obznajamiać się z pożarnictwem w  wolnych
00 iinnki chwilach. —  W  sprawie tej odniósł się 
Związek straży pożarnych do Rady szkolnej krajo 
wej, która uznając dodamie strony tego projektu, 
udzieliła dyrekcjom szkół średnich odpowiednich 
wskazówek. —  Wprowadzenie w czyn inieyatywy 
ZwązKU straży, podjął p.erwaay magistrat m Pod
górza, który, porozumiawszy się z dyrekcją gimna
zjum podgórskiego, urządził dla uczniów wyższych 
klas praktyczny kurs pożarny. Uczniowie starsi 
dwa razy w tygodniu po południu, na placu stra
żnicy miejskiej, pod kierownictwem naczolniki iod- 
góiskiej straży pożarnej p. Jana liga, zaznajamia
ją się z taktyką pożarną, sposobami lokalizowania 
pożaru i z budową i sposobem użycia przyrząaów 
pożarnych. Przykład ten znajdzie zapewne naśla
dowców w naszych gimnazjach.

Groźba strajku piekarskiego. Wczoraj przed 
południem w biurze prezydyalnom magistratu od
była się wspólna konferencja delegatów majstrów
1 czeladzi piekarskiej. Konferencji przewodniczył 
I wiceprezydent dr Szarslci, przy udziale naczelni
ka Wydziału przemysłowego radcy magistratu 
Buczkowskiego. Konferencja mimo wszelkich usi
łowań władzy przemysłowej n ie  d o p r o w a d z i 
ła do  p o r o z u  m i e n i a

Po południu odbyło się pouine zebranie cze’ adzi 
piekarskiej, na którem, wobec przeciągających się 
jeszcze rokowań ugodowych, p o s t a n o w i o n o  
t e r m i n  e w e n t u a l n e g o  w y b u c h u  s t r a j 
ku  o d r o c z y ć  do  p o n i e d z i a ł k u . !  Obrady do
tyczyły także postulatów czeladzi; wynik ich trzy
many jest na razie w tajemnicy.

Dziś o godz. 4 po południu odbędzie się w sali 
Wydziału przemysłowego magistratu ponowna kon
ferencja ngodowa, w której wezmą udział delegaci 
majstrów pieczywa białego pp.: starszy cechu Ba- 
łuk, Długosze nski Wład., Długoszowski St., Mc 
licki, Kięcina Jan, Pachel i Starek, dalej starszy 
cechu majstrów pieczywa ciemnego p. Schleichkorn 
z trzema deiegaimi, oraz czterech delegatów czela
dzi piekarskiej t. j. przełożony Stow. czeiadz’ 
Tomczyk, ffechelski Karol, Marczyński, Nengewir‘ h 
a ze strony magistratu radcy: Baczkowsk. i Sa
wiński, komisarz cechu piekarskiego p. Kosiński, 
insnektor przem. Kremer i instruktor przem. p. 
Ostrowski.

Poia'* sklepowy wybachł wczoraj wieczorem z 
niewiadomej przyczyny w handlu wiktuałów przy 
ul. Bożego Ciała 1. 12. Na miejsce przybył natych
miast II pluton straży pożarnej i po krótkiej akcyi 
pożar ugasił

Oddział kolapzy „Sokoła* podgórskiego urzą
dza w niedzielę dnia 17 b m . jako w dzień otwar
cia sezonu, wspólną wycieczkę do Skały Kmity. 
Wyjazd rowerami z pod gmachu „Sokoła" punktual
nie o godz. I 1/* po południu, zaś dla pieszych ko
leją o godz. 2 z krakowskiego dworca kolejowego. 
Kolarze zbiorą się w gmachu „Sokoła", piesi na 
dworcu krakowskim. Oddział zaprasza wszystkich 
członków gniazd sokolich, Związków cyklistów i ich 
rodziny do wzięcia udziału w tej wycieczce. Oso 
bne zaproszenia nie będą wysełane.

Rada Ot Podgórza odbyła wczoraj posiedzenie 
pod przewodnictwem burmistrza p Maryewskiego. 
Otwierając obrady, zawiadomił burmistrz o bytno 
ści w Podgórzu wczoraj marszałka krri hr. St. 
Badeniego —  o czem donosiliśmy we wczoraj :zem wy
daniu. Następnie odczytano zawiadomienie komendy 
fortecy w  Krakowie, o mającem w myśl żvczeń 
gminy m. Podgórza —  nasrąrić tamże zakwatero
wania z początkiem jesieni drngi»i dyw izji cięż
kich haubic.

Rada uchwaliła upoważnić bu-mistrza m.asta do 
wniesienia na wzór innvch miast petycji do rządu 
o bonifikacye na potrzeby gminne z podatku oso- 
bisto-dochodowego Dalej uchwaliła Rada, Dy wła
ściciele domów budowę chodników powierzali gmi
nie do wykonania, celem ujednostajnienia chodni
ków. Sprawę zamknięcia rachunków i sprawozdania

komisji gospodarczej z gospodarki rolnej za rok 
ubiegły odesłano do komisji. Rada przyznała dla 
urzędników, prowadzących pomiary poligonalne m. 
Podgórza, odpowdedne mieszkania kosztem miasta

Burzliwą dyskusję wywołała sprawa wydziele
nia gruntu pod budowę rakami, od blisko 1 0  lat 
zajmująca Eadę miasta i magistrat, a to z powo
da opozycji wojskowości, która na miejsce dla mia
sta odpowiednie, z własnych względów zgodzić się 
nie chciała. Projekt wojskowości, obecnie miastu 
przedłożony, abv rakarnię webndować na Krzemion
kach przy drodze do tak zw. kociego zamku —  
wywołał w łonie Rady żywy protest, miejsce to 
bowiem służy do przechadzki i ta okolica ma jo 
dynie dia rozszerzenia się m. Podgórza przyszłość. 
Po długiej dyskusyi Rada na wniosek dra Ober- 
liindera postanowiła obstawać nadal przy swej pier 
wotnej uchwale, że jedynem odpowiedpiem miej
scem pod budowę rakami jest raz już obrane miej
sce na granicy Podgórza i W oli Duchackiej.

Ważną kwostyę obrad wczorajszym stanowiła 
sprawa sprzedaży grunta pod budowę miejskiej 
Kasy oszczędności. Po dyskusyi uchwaliła Rada 
sprzedać Kasie grunt w cenie 40, względnie 50 
koron za metr kwadratowy pod budowę gmachu, 
jednakże z warunkiem, że plac przed przyległą 
szkołą nie będzie nigdy zaDudowany.

W  dalsz cm toku oorad załatwiła Rada szereg 
podań o przynależność i uchwaliła sprzedać kilka 
parcel gminnych osobom prywatnym Dla braku 
kompletu zeszła z porządku dziennego ważna kwe- 
stya bezpłatnego odstąpienia gmntu pod budowę 
domu robotniczego. Obrady z braku kompletu za
kończono koto godz. 9 wiecz.

Na posiedzeniu Rady chrześcijańskiej, które1 od
było się przód pełną Radą, uchwalono wniosek ko
mitetu kościelnego, przyznający mu dodatkutyy kre
dyt w kwocie 6 do 7 tysięcy koron na budowę 
marmurowej posadzki dla now egc kościoła.

Z podgórskiej kroniki policyjnej Za pobicie 
kilku przechudnidw po pijanemu aresztowali, poli
c ja  w Podgórzu Józefa Grzybczvka z Piasków 
Wielkich. Uderzył on miedzy innymi wójta ze Si
dziny tak mocno, że wybił mu zęby. Za liczne kra 
dzieże aresztowano 17 -letniego praktykanta szklar
skiego i lakierniczego, Saiomnna Gassnera,' który 
pracując po domach, kradł co mu pod rękę wpa
dło. 1 tak w Zakrzówku skradł u p. Dndkc. zega
rek srebrny wa~tości 30 kor. który sprzedał t pew
nego zegarmistrza za 3 kor,; w Dębnikach przy 
budowie pokradł narzędzia stolarskie i przyoory 
budowłttOA i t. d.

K adzieżu na koioi Mikoiajowuk/c; p eiere 
burgr. donoszą, że na kole' Mikołujowskrej 
to olbrzymie kradzieże. Śreazjwo wdiożone przeciw 
urzędnikom tej kolei, wykryło, że współwinnym 
jest, także milioner Krasawin, który skupywał przez 
agentów całe wagony ski adzionego żelaza dla swo
jej fabryki, oraz oć urzędników1 dowody frachtowe 
na towary, których nie wysyłał. Przesłuchanie u- 
rzędników dostarcza obszernego materyału obciąża
jącego ich. Afera wywołuje wieUą sensację.

„Czarna ręka". Ż N Jorku donoszą, że włoska 
organizacja ‘ „czarnej ręki" zażądała od milionerki 
Grecn 26.000 mk. na swe cele, grożąc jej w ra
zie odmowy śmiercią. Pani Green oddała ten l.st 
policji, która rozciągnęła opiekę nau jej domem.

Burze w Ameryce, z N. Jorkd telegrafują- 
Onegdajsza burza w Louisianie zniszcz Ga zupełnie 
miejscowość Gilliam, przyczem 3 osoby zginęły 
Także w innych miejscowościach wyrządziła burza 
ogromne szkody.

Mianowania. Sąd krajowy wyższy w Krakowie 
zamianował p Aleksandra R i t t e r m a n r a  rewi
zorom sądowym dla stowarzyszeń zarobkowych 
i gospodarczych, podlegających rew izji przez lu
stratorów sądowych w okręgc sądu kraj. w Krako
wie.

Połączenie telefon iczne między Krakowem i 
Wiedniem była dzisiejszej nocy przerwane.

F u c h  p r z e j e z d n y c h .
(Kraków, 13 maja. 

H O T E L  K R A K O W S K I :  Dr If HoloscSnet* z Itzeszowa, 
J. iyantzka z córką z Przyrowa, A. Byok i F. Kruppa 
ze Starego Bierunia. J■ M liaiski z Warszawy, K. Twar 
dziu z Bielska. J. Jai^wski ze Lwowa, J. Krzypa z W 
Strzelcy, Z. Helccl z Niska, A. Langaner z żoną z Kra 
kowa, Z Strzał! owska ze Lwów?. Marya Ma beka ze 
Lwowa. 1

H O T E L  P O D  R O Z Ą  J. Rutkowski ze Lwt..?, M. Pro- 
szkowdka z Dąbrowy, Mn jor H. Sanoji o z Krakowa, T 
Wiśnicki z Miechowa, O. Liener z Mikotajsbnrga, Dro- 
wib Janowie Biały z M-ecn iwa Giról. Pol ), J. Freyoyn 
z Wa.szawy, F. Boscy z Kobieli (Król. T ols.), P. Huoal 
Dobrzański ze Lwowa, Z. Stoińsk. _ Dukli, S. Giireisk 
z Warszawy, S Niomieryczow zW łostowic(i *ól. Pola.), 
J Tagiowicz z Ostrowa (W. Ks. Poznd, M. Nagórski ze 
Starej ogrodu, J Komoczek z Wiednia. H. ltonak z "  
sfowa (W. Ks Por.n.t, O Lisiecka z Poznania A. Ke-

Ef 'si telegraficiao.
Wiedeń 14 m aja. —  Losy: aj^prucentowe. A ustryacaie 

zak!odo kred z obi. pr. z roku 1880 o-pro. — —• Aastr. 
zakł. ki z obi. pi z r, 1889 3-pvo. 2<jb-:>0. Uregc, Dy 
roju i 1870 r. 100 złr. 5-prc, 203*-. Węg. Banku hip 
po 100 złr, 4-prc. —*— Pozvcssa sen prem po 100 £r 
h-ptc. — . b) bezproc.: (Basuical ó -l Zakł,
kred. dla h. i p. po 100 zł. 457* —. Ciary 4u i m. k
146'—. PożyozKi m. In* noka 20 zł. 108*- Losy m. Kra-
kowa 20 A  113* - .  i f  Lubiany 20 zł 62*50
(Ifer. 43 zł. 216—  Paltfr 40 zł. 190--. Czerw, krzyża 

usu. T-. 10 zł. 50-50. Czerw krzyza węg. Tow. 5 u  
071 -y ,Jo5v fund, atcykfi. Rudolfa 10 zł. t>8'—. Salm. 
96 zł! m 934-—. IDżyozka Saicburga ?0 zł 112 '— To 
r e c k i e  oblig. prom kolej, po 4U0 fr. 187-40. Losy kom 
m. Wiednia * 1874 r. *97-50 

Berlin 14 maja. Austryackie banknoty 81*—, Spiry
tus —*—.

Paryż 14 maja. 3-pro. Renta 96*62 Mąka 29'
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PrzetfcndzKa historyczna po Rra- 
koissKich BłoniaiH.

4 (Ciąg doJsiy |

Komisarzami fcyli: Maciej biskup przemyski, 
starosta .święcimski. sądecki etc., Mikołaj Szy- 
dlowiecki, kasztelan i starosta radomski, pod
komorzy ziemi krakowskiej, którego rzeczą jest 
działać orzy tego rodzaju rozgraniczeniach, 
dochodzić i z .nną szlachtą i dygnitarzami złe 
mi rozstrzygać —  wreszcie biskup Jan, jako 
protektor klasztoru.

Przeszło 100 lat nie było słychać o nowych 
procesach, aż znowu wybucha spór w r. 1631. 
Z  tego roku dochował się wyrok Zygmunta III ’), 
opowiadający dalsze losy B łoó: Zakon Norber
tanek przywłaszczył sobie znaczną część łąk 
miejskich koło Czarnej W si i pięciu tam prze
bywających ogrodników miejskich (t. j. miastu 
czynsz płacących), przywłaszczył sobie domki i 
sadzawki na pastwiskach tych miejskich, prze
szkadzał pasania bydła miejskiego; na skargę 
miasta zakon nie stanął i król orzekł na ko
rzyść miasta, przysądzając ma zwrot Błoó.

Równocześnie jednak wezwał król miasto i 
Norbertanki, aby sprawę tę dobrowolnie zago- 
dziły między sobą i rzeczywiście zawarły stro
ny sporne agoaę w r. 1635 2):

Pnedewszystkiem zgodzili »ię na ustalenie 
zniszczonych granic między Zwierzyńcem a po
siadłościami miejskimi, znakami zgodnie z wy
rokiem króla Zygmunta I z r. 1512. „Pierwszy 
kopiec narożny usypano kolo rzeki Niecieczy, 
na wybitnem miejscu, gdzie niegdyś był młyn 
miejski, z tyłu gruntu, na którym był niegdyś 
ogród Chmielowski, potem Cypśarowski, a teraz 
cztery domki lokowane przez Norbentanki —

Pr przyw. stat. I. 1482. 
Pr. przy w. stat. I. 1485,

a od tego postępując w prostej linii do rogu 
wału wielkiej sadzawki, gilzie drugi kopiec 
usypano, zostawiając całą sadzawkę z wałem 
na czyści klasztornej, gdzie trzeci kopiec zro
biono; stąd dalej koło płotów i ogrodów wyż
szej wsi Zwierzyniec, koło fosy i potoka coraz 
dalej aż do rzeki Rudawy na pagórku, zrobio
no czwarty i ostatni kopiec, kole młyna z da
wna opuszczonego gdzie się schodzą granice 
wsi Chełm, W ola i Łobzów — a stąd dalej 
prowadząc granice miasta aż po płoty Czarnej 
wsi, Kawior i ogrodów koło przedmieść leżących, 
przestrzegając tego, że na tych pastwiskach 
bydło taK klasztorne i jego poddanych, jak 
miasta pasać się będzie, jak z dawien dawna 
na przemian, a żadnej ze stron nie wolno tam 
stawiać budowli, ogrodów, płotów, aby pastwi
ska były równe i wolne. Na łąkach zaś w tych 
pastwiskach pierwej dia miasta koło Łobzo
wa i Czarnej wsi wyrobionych i położonych, 
rowami obwiedzionych, wolno będzie miastu 
w zamian za większą sadzawkę odstąpioną 
z wałem klasztorowi, zrobić 6 ogrodów („hor- 
tulanias sen gazas“ ), a klasztor może cztery 
ogrody ulokować na ogrodzie Chmielowskim.

Droga publiczna koło ogrodu Naj. Tana (z 
Łobzowa) przez wał i pastwiska wyżej opisa
ne, jak z dawt* była i teraz jest, wolną ma 
pozostać po wieczne czasy".

Z  póżriejszyoh czasów nie są dotąd publi
kowane akta archiwalne krakowskie, ginie więc 
na razie dalszy ślad dla historyka. Ostate
cznie dotąd utrzymało się miasto przy Bło- 
niacn.

Z  aktów wszystkich powyższych sporów wi
dać, że miasto zgodnie z aktem nabycia z r. 
n ó 6 ,  utrzymało się w posiadaniu Błoń między 
nłviiówką, dziś na główne ujście przerobioną, 

dalej między korytem Rudawy ud Chełmn przez 
Błonie płynącej. Niecieczą zwanej, a Wisłą i 
miastem. Im dalej miasto, względnie przedmie
ście, za Wiślną bramą rozszerzału się, tem bar
dziej uszczuplała się ta część Błoń, a z cza 
sem straciło miasto część najbliższą nad W i

słą. Wedle akta z r. 1372 *), na pastwisku mię
dzy miastem a klasztorem była cegielnia miej
ska, z której miasto płaciło 3 grzywny rocznie 
klasztorowi Zwierzynieckiemu, koło klasztoru 
wzrosła osada, nazwana później Półwsiem Zwie- 
rzynieckiem; plac pod Zamkiem ku groblom 
Groble i dalszą część, gdzie dziś Płac Kossa
ka, spotykamy później w ręku królewskim pod 
opieką wielkorządców. Zdaje się, że ta część 
nie została od klasztoru i miasta dla króla na
bytą, lecz od wieków rie wyszła z -ąk panu 
jącego, a zamiana między ■ klasztorem a mia 
stem z r. 1366 nie obejmowała tej części grun
tu, jako obcej, kiólewskiej.

Wszystko, co dotąd mówiono, dotyczy wscho
dniej części Błoń po Rudawę. Zachodnia ich 
część, gdzie park Jor dana i plac wyścigowy, 
niemal większa, należała od zarania dziejów aż 
do r. 1363 do króla, który dupiero w tymże 
roKu3) wystawia następujący dokumeDt sprze
daży:

„ . .  my Kazimierz, król Polski... wsi i posia
dłości n«sze... C z a r n a  w i e ś ,  Czarna ulica 
i Pobizeże przy mieście Krakowie, przed bra
mą szewską leżące,... „ak te wsi oddawna są 
ograniczone, z wszystkimi mieszkańcami... sądo
wi niemieckiemu i władzy szanownyoh mężów, 
rajców tegoż miasta Kraków, sprzedaliśmy za 
106 grzywien groszy prask.ch... tak, że ci mie
szkańcy rzeczonych wsi... nie przed kim innym, 
jak tylko przed rajcami rzeczonego miasta Kra
kowskiego... lab przed wójtem im przez tychże 
nadanym, takiem prawem, jakiem cieszą się 
mieszk ańcy samego miasta Krakowa, ■ odpowia
dać powinni. Z  których mieszkańców ci rajcy 
wszystkie kary... ściągać wolność mają, czynsz 
zaś roczny (ziemny) w 'tych wsiach, jak pier
wej był płacony, dla i Naszego skarbu 
wieczyście... zatrzymujemy*.

Ta cześć Błoń, do Czarnej W si należąca, 
zajmująca dzisiejszy tor w jścigowy. park Jor- 
dana i przestrzeń między nim a miastem (ta o-

*) Cod. dipl. Orac. 000X1.
*) Cod. dipl. Cr. X X X V .

stati la wywłaszczona w roku 1866 pod forty- 
fikacyę, a w r. 1906 oditupiona przez miasto), 
pozostaty również dotąd w posiadaniu miasta. 
Błonia rozciągały się pierwotnie pod samo mia
sto i dopiero prąd rozszerzania się miasta uj
mował z nich najbliższe części pod domki i o- 
grodj. —  Od bramy Wiślnej biegła odwieczna 
droga nadwiślańska koło klasztoru na zachód, 
od mej, od klasztoru górą wału otaczającego 
wielki staw Zwierzyniecki (z ktorego ślaa zo
stał na lewo za mostem Wolskim), droga do 
Łobzowa, przecięta polną drogą od wsi Zwie
rzyńca (przed W olą Justowską) przez Błonia 
kn Groblom, od strony Piasku biegło kilka 
dróg nieregularnych, rozbiegających się ku Łob ■ 
zowowi, właściwej Czarnej W si i przez Czarno
wiejskie Błonia ku Kawiorom — Wzdłuż tych 
dróg powstawały mieszkania i ogrody aż po 
Rudawę, za nia, nad W isłą wyrosia gmina Pół- 
wsie Zwierzynieckie.

Pas Błoń, najbliższy Krakowa, wywłaszczyli 
Austryacy koło r. 1866 pod fortyfikacye. który 
to pas wraca obecnie drogą odkupu do miasta 

Z  powodu odwiecznej służebności pasania by
dła sąsiadów zwierzynieckich na Błoniach, za
warł zarząd miasta w r. 1859 ugodę z okazyi 
czynności „Komisyi dla regulacyi ciężarów grun
towych" . w ten sposób co do Bioń, że prz3rzua- 
no prawo pasania na nich: gminie Półwsie 
Zwierz, dla 79 sztuk bydła, klasztorowi Nor
bertanek dla IGO sztuk bvdła, a wsi Zwierzyń
cowi' dla 353 sztuk bydła.

A by uwolnić Błonia od tego cięża-u, zawarło 
miasto w r. 1885 nową ugodę z uprawnionymi 
tej treści, że Błonia podzielono fizycznie co do 
własności, t. j. wydzielono dla Półwsia 7 mor
gów, dla Norbertanek 14 morgów, a dla Zwie
rzyńca 38 morgów na własność z obowiązkiem 
nie zabudowania tych odstąpionych części, l za 
tc zrzekli się ciź pasania na Błoniach miej
skich. Ta wielka przestrzeń, jaką widzimy, jest 
więc w znacznej części własnością niemiejską. 
Obszai miejski wynosi tylko 87 morgow. Bra
kuje w tym obszarze niewątpliwie kilkunastu 
morgów, które w ciągu wieków po granicach

zewnętrznych zwolna przywłaszczyli sobie są
siedni bo oczywiście miasto me mogło dopilno
wać drobnych, z roku na rok powtarzających 
się zaoiań, a zwłaszcza parcia młynówki od 
strony Łobzowa płynącej, nmaemanej po prze
ciwnej stronie przez sąsiadów, a przez to ury
wającej po trocha brzegi Błoń miejskich.

Ponieważ Półwsie i Zwierzyniec mają się 
złączyć w jedną gminę z Krakowem, przez co 
nastąpi zlanie się majątku, przeto w agodzie o 
t( połączenie z r. 1906 zastrzeżono, że gdyby 
miasto chciaio Błonie w inny sposób spożytko
wać, tc postaia się o zapewnienie Zwierzyńcowi 
innej odpowiedniej przestrzeni na pastwisko.

(Dok. nast.)

OdpowiedzDlny redaktor, i wydawca
M i c h u l  K o i a o p i ń s k i .

"  ^ ó r k i
kiszone w wodzie b a r d z o  d o b r e  jak i KOR

NISZON''7 poleca handel

JÓZEFA LITAWSKIKGO
Kraków, plac ozozepański 1. Stary Teatr.

Catymi DeczBarai 1 na Kopy — tarto.
W ysyłka na prowmeye odwrotnie.

W KARLSBADZIE
ordynuje jak dawniej

a? m c m i.  Śliwiński
ninhlbrnnnstr. „&5nlgj von Precssea“.

i mm  i B E i i  i zapis
pamiętajmy

g T N B K tó d ic  „IzRoły lndoocjl

jtfłoćy cztsw
o przyiemnej. eleganckiej powierzcho
wności, posiadający znajomość kilku ję 
zyków europejskich, buchał tery ę, kore
spondencję handlową, uraz umiejący 
pisać Da maszynach wszystkich syste
mów przyjmie

p o s a d ę
sekauturza prywatnego, korespondenta 
lnb interpretera w większym interesie. 
Wynagrodzenie nie wygórowane. Refe
rencja  b. poważna.

Zgłoszenia pud „Amerykanin", poste 
restante Kranów. 162 i  o

psoszą ipróbować 1 przekonać 
się o lotroci towarów 

niskich cenach.
*/, klg. RTnalen w_;giersk................... ....  R — "60
'/, „ kapa&ty morawskiej . . K — -10
V* n jabłek od . . . .  .  , 1  —'30
»/» „ CzekdeS?j i Tiryiurzy majowej . K — ’20
i ^ Hasła i  --"ir . . . K ■ «- 44
*/. „ Berbatmk .w . . . . . .  . K —'22
*/, Karmelków deserowych od , K — 40
*/, „ Kakao .  ..............................K —'70
1 but win» węgierskiego od . . . K I  —
1 buł jab łeczn ik a ...........................   K T—
1 k a la fio r  o d ......................................................K  — -32
Nowalie jarzyn przeróżnych — poleca tanio
Hanaei kolonialny i Palarnia kawy

p«d firnu* 144 11 O

0. a B a  - M i. ?  - tarta ll

i m u
B isn z o & n ic M  i Z ltfn lfzo
Pismo miesięczne, fachowo - społeczne, 

ilustrowane.
Omawia kwestye wszystkich rzemiosł 

metalurgicznych ze szczegńlnem uwzglę
dnieniem wyrobów z bronili, srebia i 
złota.

Prenumerata roczna rb. 2 50.
Adres: Warszawa, ul. Czerwonego 

Krzyza 3. 101 i 2

Pół wiekn bliBko prowadzą moją 
H E R B A T F  Z a ą r z l .ą ,  znalazłem uznaniu 

P T, PublŁzności, dowodem cor«z 
to wieksze jej zapotrzebowanie. 
Starałem hę nabywając i spro- 

zając
HERBATY pod warunkami moż. Jwif korzy

stnymi, z idawamiaó się małym 
zyskiem.
Jedna* od kilka miesięcy 

H E R B A T Y  znacznie podrożały, 1 iobe« ozego 
niektóre tańsze gatunki W cenre 
podnieść musiałem, a pragnąc 
otrzymać nadal dobrą"pini moich 

H E R B A T  z  R ą c z k ą  i nie zastępując 
ich gatunkami wątpliwej iakości, 
polecam zmiany te uwzględnieniu 
P. T. Publiczności.

H E R B A T Y  z  R ą c z k ą  są wszędzie do na
bycia.

JULIUSZ 6R0SSE
w  K r a k o w i e ,  R y n e k ,  P a ł a c  S a l s k i .

Przestrzegam przed naśladownictwem i podra
bianiem mojej marki ochronnej. 1C68 14 O

NA M IES IĄ C  MAJ
Księgarnia G. GEBETHNERA i Spółki w Krakowie

poleca:
Aaioaiemcg! R K s.: Naboźeństwr ma ' w e ....................................... ..... K 080
Brentano K.hmens: Życie Nąjświ 18Z6 Maryi, według widzeń siustry

Anny Katarzrny Emmerich ebra e ............................................... -  „ 2 '—
Górka J  ks. dr Cześć Maryi. O pobnlkach i środkacn nabożeństwa

do Najśw Maryi P a n n y ............................................................................ „  4 '—
Bolo wińsk i J. Ks.: Miesiąc Maj por. ięc ;iy N. Maryi Pannie . . . .  „ o 60
Jelowicki A . Ks.: Miesiąc Maryi, czyn rozmyślanie na każdy dzień mie

siąca o je j życiu, chwale i o p i e c e .............................................................  150
Krukou-Jci J. ks. Kazania na uroczystości i inne święta Najśw. Maryi

Panny, tudzież nauki majowe W yd. 3 cie  .................. „ 4'—
—  Nowe nauki majowe ...................................................................................„  Pik.
—  Wykiad antyfony „Pod 1 woją ODronę" w 32 czytaniach majowych „ O 80 

Liguori Alfons iw. Nauki na uroczystości Naiśw Maryi P. 160
—  Uwielbienia Maryi ...............................   .    240

Polulicki A. ks. dr. “ liesiąc Nli*ryl .............................•......................................„  0 20
Rozmyślań*. <»£sjowe o szkaplerzu i koronce z dodaniem tajemnic o ży-

, cm i mece P. J e z u s a ............................................................................................   „ 160
Wentura Joachim: Matka Boga matką ludzi, czyli wyjaśnienie tajeni- ;

nicy Przenajśw. Dziewicy u stóp k rzy ża ................................................ „  2 - -
Wleiogłorski W .: Nabożeństwo majowe, poświęcone czci Najśw Panny

Królowej korony p o l s k ie j ........................................................................ „ 3‘—
Do nabycia we wszystkich księgarniach, 2140 3 d

l  27 o

Bardzu .Adku tioll 
„  osob polepszyła swoje zdrcu-ie 

ń takowe wtrzffmuje przez uiywanie

n e u m  m c m z t z u ł c r c K

0 -  S m U W f *
Środek popularny od dłuższego czasu, ekono
miczny, ktwy do użycia Czyszcząc krew , dai‘ się 
lastiiftować prawie we wszystkich chorobacn chrc 
nicziiycb jakoto : liszaje, reuma.yzmy, przesta.zale ( 

i mUry, dreszcze, zatkania, zanik pokaimu a koLier, 
osłabienie nerwów, brak apetytu, w ^

, W8*el*ich zapaleniach, małościa,,v —-mii, iłem - 
k^raw lemu i powulnem fcskojoiKisBDiu żołądka.

@
a  0 
0
fs

L. tm m  W KRAKOWIE
3 1 .  F L O R Y A Ń S E iA  3 1 .

Zawiadamiam P. T. Publiczność, ii z dniem 25 b m.
z r a ie n ia in  p iw o  ty H a n d lu  m o im

na najprzedniejszą markę F ’ z se ó s J ite g o  z browaru Mie
szczańskiego C B., oi az p iw o  O k o c im sk ie .
Bufet zaopatrzony obficie w zdrowe i doborowe przysmaki, 
za co , Firma została odznaczona najwyższemi nagrodami. 
Kuchnia pod własnym zarządem. Potrawy smaczne i na świe- 
żem maśle. Obsługa szybka i uprzejma. —  Gabinety i pokoje 

dla większych zebrań i towarzystw.
Handel bogato zaopatrzony w wszelkie artykuły spożywcze.

2340 5 fi

00
©
©
o
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0ifdłlelr.9 nurnera „H. Rałcpaty1*
poranne po 4  h a l., popołudniowe po 10 h a !, za egzemplarz, nabywać można:

Przy ul. W o l s k i e j  (przy moście) 
Handel J, Goldberga.

Przy nl. W i e l o p o l e :  Hanael H. 
Stattera 1. 18.

Przy nl. S t a r o w i ś l n e j :  Trafika 
obok fabryki tutek W Bełdowskiego. 

Przy ul. W i ś l n e j :  Trafika 1. 11. 
Przy ul. D i e 11 o w s k i e j : Kiosk

biura Hopcasa i Salomonowej.
Przy ul. K r a k o w s k i e j :  (whotelu 

Mullera) Handel Mannego.
Przy uL K r o w o d e r s k i e j :  Handel 
-Idstossera.
P r y  ul. S z e w s k i e j :  Handel Kre

tschmera 1. 23.
P l a c  W W  Ś w i ę t y c h  Handel 

Frommera, 1. 11.
Przy ul D o m i n i k a ń s k i e j :  Tra

fika K. Schreibera, 1. 2.
Przy ul. L u b i c z :  Handel B. Rosen- 

stocka, 1. 1.
Przy ul. L u b i c z :  Handel Jakóbo-

W Krakowie:
W  A d  n n n i s t r a  c y  i „N. R e f o r 

m y", ul. Jagiellońska 10.
W  R y n k u  g ł ó w n y m :  Tratika gł., 

w Sukiennicach. Handel Karlinskiego, 
■klep (w hali) Mańkowskiej.

N a M u ł y m  R y n k u :  Trafika Ał- 
fuso, stolik Ageucyi J. Hopcasa i Salo
monów ej.

Przy ul. S - o r n e  i: Handel J Dęb- 
kowskiego (obok Giiunazyum św. Ja-
cka). .

Przy hJ, F l o r y  a n s k i e j :  Handel 
Wakniskiego I. 18, Trafika Markowicza 
L 22.

Przy ul. K a r m e l i c k i e j :  Handel 
J. EKiera t  18, Handel Gwaraszkih 
ł. 6, Gnrawski 1. 46.

Przy ul. D ł u g i e j ;  Handel Bęknera 
1. 4, Handel Ł. Mackiewicza 1. 34, Han
del F. Kusza 1. 33, llandel Berwalda 
1. 53

P l a c  M a t e j k i :  Tratika Aleksan
drowicza w Hotelu Centralnym.

N a p l a n t a c y a c h  w k i o s k u  u 
wylotu ul Szpitalnej.

Frzy ul. G r o d z k i e j :  Handel Bau- 
mingera 1. 10, W. Rosenblum skład pa
pieru, Handel Rympla k 60.

Przy ul, Z w i e r z y n i e c k i e j :  Sta
nisław Nikiel, handel korzenny, 1. 20.

Przy ul. S z p i t a l n e j :  Traiika G. 
Glucklicha.

wicza.
W Podgórzu:
Księgarnia Poiuraiskiego. Główna 

trafika.
W Dębnikach:
Handel J. Pobudkiewicza, Rynek 166 
Na Zwierzyńcu:
Handel Dudaiewicza.

d UŁ K l. O A U i  > -.j *- bm«wi we
wtzyukich un^c.jch uptekaef, Światu,

w J-ABTŻr i
Fawtiorrg Saint-Denis, Z47

r

I w -

1

Zakład artystyczno-kamiemarski 
i budowlany

jbiefa Kuleszy
naprzeciw cmentarna w Krako- 
w,e, posiad • wielki wybór goto
wych liomników z pi: .skowca, gra- 
nitn i marmuru. Podejmuje się 
wykonania grobowców w m' j sen 
i na prowincji. Teiefon 759. 

71 x09 0 - .

FOKieplang i pianina
not, nrzcgranc sprzedaje i wynajmu 
je St. B oroi Hrat.ow, ulica iw. To- 
aaszs x 116 21 30

W  piątek po południu 5'22 osobo
wym przyjeżdżam do Krakowa.

P r o s z ą  w y j ś ć  n a  d w o r z e c * .  2712 1 2

„gsstj Ittey

Cesfili K W łM ń
u l .  ś w .  J o n o  1 4 , 1 .  u i e i r o ,

przyjmuje każdego czasu dzioei w wie
ku od 3 lat do 7, zapewniając troskli

wą opiekę. 64 9 o

P o s z u k u je  p o s e d y
w miejscu lub na prowincyi człowiek 
lat 26, z kilkuletnią praktyką, jako u- 
rzęduik administracyjny, budów przy 
tem dobry kopista, posiadający łaune 
pismo i znajomość języka niemieckiego 
w korespondencyi. P. A. 32 poste re
stante kranów. 158 2 o

Koron
O l iO r n t  powieść w 9 tom. na tle prześladowania unitów 4"—  

B. Bolesfaurita P a r a  C z e r w o n a ,  powieść w 2

16 74 o 
Józef Giada.

_  . . . . . . .  240
—  1 * z e d  b u r z ą ,  sceny z r. 1830, 1 t o m ............................................. r2 0
— J O n l s a r y w s z ,  wspomnienie z r. 1838 ................................................. 1-20
—  ] \ « d  S p r o ą ,  powieść . . . . ! ...................................f  . . .  . 1-20
— N a d  k n o d i^ y m  B u h a j e m ,  p o w ie ś ć ................................................. 1'20

J. U Niemcewicz. u o t j  z L a c z n y c h  w  X V I I k  w i e k u .  l u d z i  — 40
Do nabycia w Administracyi „N. Reformy", oraz we wszystkich księgarniach

Skład główny w księgarni G. Gebethnera i Ski w Krakowie.

odSiiUDig 
aą«7isuiu cagrodsim

« j / , N
u r n  d  ł f f .  lo in a sa  L t, ttó  p r j  p la a  S ;r p a ó s (d m , filia : ulica Kopernika L i .  —  le ie lo i Hi 33L

: «i l id pudojmujo się Uirsąózeń pogrzebowych, ur u  rprowttdiau.i swłok n  wfizratkieb
*rijów europejskich. 145 15 0

Wyroóy rymarskie i slodlarskls
w wieliiim wyborze. Uprzęże, siodła, kufry, torby, 
necesery, portmonetki, etui na papierosy 1 cygara, 
dalej torby myśliwskie, futerały na strzelby, piłki 
nożne, paski do gimnastyki i t  d., poleca po ce

nach najtańszych

2 1 .  JE * J l  o  o  '9 s r  J l  o  2 ?
Kraków, Floryanska 8. aifio 13 ftfi

T o n . recki, ..
poleca po cenach fabrycznych

C o  o g r c & ó w ,  

C o

zaa rasy i ahh.
P r u t  k o l c z a s s t y  cynkowany do ogrodzeń, na płoty i t. d.

|  O p a r k a n i e n i a ,  s z t a c h e t y ,  b r a u s y  w j a z d o w e  i t d.
O  Próbki, cenniki i kosztorysy gratis i franko. 127 p o

HBGP.W . 7 t  OT. M gO A lJlM  wPCTfl v ł u . 0?

co 03

GURSK1ŁG3 - f i
^ O)

_________   'WARSZAWA ,
WT;itV* r. 1 f. np5J.ftDGWNiCT1̂.

Główny iskład v Drogueryi J. Hanaka, Mag. 
Farm., Kraków, Szewuka o. 1061 11 20

D o  s p r z e d a n a a

Wilia umbiówatia
4 kilometry od Przemyśla, nad Saneiu, 
7, ogrodem i polem, sześć morgów ob
szaru F - 1

Zgłoszenia listowne do Adnmiistracyi 
„N. Rero-ray" pod lit. A D. 164 8 10

Eor?i (9 M
do sprzedana iub zamiany za majątek 

ziemski
Bliższa wiadomość w biurze adwo

kata Dra Doboszyuskiego w Krakowie^ 
qL św. Anny 1. 3. 13 70 o

posiukujo iekoyi w Krakowie. 
Zglosseuif poU H. vi. przyjmuje Administr. 

„N. Keformy". > 40 48 0

S t R d e n t  -
z VII ki. poszukuje tekcyi. Wiadomość 
0. Z. poste restante K'*akow. 66 18 0

Dla Starców i Krótkowidzów
eoleca się lektor i korespondent na go- 
dstiny nie drogo Wiadomość na miejscu: 
Kraków, ul. sw. Krzyża 1. 10, parter, 
frontowa sicór na prawo. 57 23 o

j ł i i u s c :  tvCtri!kł
z IT-go roku. dobry rysownik poszukuie 
zajęcia, —  Zgłoszenia pod W. S. poste 
restante Zielonki 136 10 o •

y 'H ukam i L iterackiej w  K rakow ie, ul Jagiellońska 10. Itządca drukarni L. K. Górski.


